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Na xasadzie uchwały Zjazdy Związku Prasy Prowincjonalnej, wszystkie komunikaty instytucji prywatnych i społecznych podlegają opłacie.
»■■«UOBCfle« V««> «•■r.1WMiTW,B»WB»r®BWtt«W'.r!«‘WK0’.i«.’|iS)«WWMC-B®KO»t»ia'liBWeB«Wr»«:»W«»S'WWW»B»Br-0ll *««*« • • W W WWW ««••••

Dlaczego należy kupować 
Państwową Pożyczkę Złotą.

Každý nabywca pożyczki bę­
dzie miał:

1> pewność, ia otrzyma swoje 
pier ądze a powrotem, bo rząd 
gwarantuje ipłatę obligacji ca­
łym pozjadanym zapaaem zło­
ta i walut zagranicznych;

2j zytk, bo otrzym.% dolary, albo 
franki podług kurzu, a teraz 
za obligację płaci niżej kursu;

3) procent, 8Î rocznie, z czego 
połowa jest płatna w dolarach, 
albo w® frankach;

4) zabszpiłczanit swego majątku, 
bo kto »traci na części murko­
wej pożyczki, ten zyaka na 
części zlotowej, |a jeżeli mar­
ka się podnieair, to zyska n& 
częśc’ marko wej;

5) poczusis spełnionego obowiązku 
wobec własnego pamtwa, któ­
re znajduj® się teraz w potrae- 
bi®,

woh«c tego nabycie Państwowej Po­
życzki Złotej jest doskonałym intern 
setn. Spiesicir więc i kupujcie Złotą 
Pożyczkę !

Złotą Pożyczkę páb.yé można we 
wszystkich" oddziałach Polskiej Kra­
jowej Kasy Peżyćskowej, Oddziałach 
Pocztowej Kasy Ossctędnośc;, Kü- 
sacb Skarbowych, Ursędacb Poczto­
wych i Bankach.
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Towarzystwo misyjne.
Działalność organizacyjna Towa- 

rzystwa daje coraz pomyślniejsze, wy­
niki. Z* wszystkich djeeezji polskich 
nadchodzą wiadomości o powstawa­
niu kół parafialnych, napływają znæez- 
ne ofiary z kraju i z Ana#ryki.

W Lublin.e powstaje seminarjum mi­
syjna, które w myśl statutu będzie 
prowadzone ’ utrzymywane prsez 
To w . nmyjne.

26 listopada r. b. edbfdaie się 
zjazd deleg&tów^rad diecezjalnych, w 
celu powołania władz Tow., głównie 
zaś utworzenia rady głównej na miej­
sce dotychczasowego komitetu orga­
nizacyjnego.
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Ruchoma skala stawek 
podatkowych.

Prasa doniosła w tych dmuch, że 
w min. skarbu odbywał;; się konfe­
rencja pod przewodnictwem podsekr. 
stanu p. Markowskiego, na której 
obradowano nad zmianą dotychcza­
sowej polityki podatkowej, aby pod­
nieść wreszcie skalę dochodów pań­
stwowych i skońazyć z gospodarką 
deficytową. Po dłuższej dyskusji 
powzięto rezolucję, aby przyszły Sejm 
upoważnił rząd do podnoszenia po- 
dŁtków bezpośrednich w drodze roz­
porządzeń, zależnie od wzrostu dro­
żyzny i deprecjacji markj. Podobne 
upoważnienie otrzymał jut rząd, je­
żeli chodzi o podatki poiredn.e, spo­
żywcze i skutkiem tego skala opo­
datkowania pośredniego zbliża się do 
przedwojennej wysokości, gdy tym­
czasem podatki Dtzpośreduie zwłasz­
cza gruntowe, pozozteją dalek© w ty­
le. Podatek z morga gruntu wynosi 
np. w tej chwili przeciętnie 150 mk., 
czyli trochę więcej niż 1 a mniej 

’ niż 1 pół jajka, gdy od 1 kg, cukru 
płacimy 200 mk. Dalsze toterowa- 

! me takiej dysproporcji nie tylko jest 
grubą niesprawiedliwością społeczną, 
ale i ruiną skarbu państwa R®so- 

. lucja powzięta w min. skarbu jest 
więc próbą wejścia wreszcie-na właś- 

I ciwą drogę, szkeda jednak, te tak 
! późno. Trzeba bowiem zaznaczyć. 
I że w naszej literaturze walutowej 

dawno na to zwracano uwagę, zwłasz­
cza dr. Feliks Młynarski w znanyeh 
swoieh pracach podkreślał już od 
1518 r. konieczność posługiwania się 
wskaźnikową metodą podnoszenia 
opłat i dochodów, aby zapewnie ich 
wzrost współmiernie ze wzrostem dro­
żyzny. Zd&;e się, ż© pod jego wlaś- 

ï nie wpływem Nar. Partja Robotnicza 
I umieściła w programie wyborczym 

żądania, aby nie tylko w zakresie 
podatków spożywczych, ale i w za- 
kresie podatków bezpośrednich przejść 
do ruchomej skali stewek w miarę 
wzrostu drożyzny.

Przekazanie całej gra­
nicy wschodniej.

Na ostatnim posjedzeniu miesza­
nej kpnr.sji grnnicznej na Wschodnie 

• z wdziałem przedstawicieli polskich 
j sowieckich władz administracyjnych 

. i granicznych «»kończono przekazy­
wanie tym władzom wschodniej gra-

I uicy Rgplitej.
Przekazana na 13 posiedzeniach 

’ linja graniczna między Polską a re­
publikami sowieckimi—Rosją, Biało­
ruś^ i Ukrainą wynosi 1412,2 kim, 
i zaopatrzona jest w 2281 slupów 
z godtemi państwowymi. W ten spo­
sób pierwsza część zadania komisji 
granicznej jest zakończona.

Pozostaje teraz opracowanie apa­
ratu granicznego, który ma być zło­
żony rządowi polskiemu i przedsta­
wicielom rządów republik sowiec­
kich oraz zakończeni® prac technicz- 
no-poraiarowych na zasłupionej już 
granicy.
Przew. delegacji polskiej M. K. Gr. 

(—) L. Wasilewski.

ZAPÓŹNOI
Í Pan prof. Klemens Jędrzejewski, 

członek płockiej Rady Miejskiej, wy­
stąpił na łamach 25-go numeru „Dzień 
rnika Płockiego” s artykułem „O wol­
ność słowa i czynu obywatelskiego“. 
W artykuł® tym autor ped adresem 
większości Rady Miejskiej występuje 
nieomal z tymi samymi zarzutami, 
z jakimi „Kurjer Płocki” występował 
przed paru laty?

Wtedy jednak p. Jędrzejewski mil­
czał i nie czuł się mocen dopominać 
o wolność słowa i czynu obywatel­
skiego”, choć „Rada M’ejsk^ to naj­
wyższe i najdostojniejsze miejsce 
zbiorowego, obywatelskiego czynu“ 
stawała się—„areną osobistych utar­
czek i smutnych walk”.

L akie „wysoce dyplomatyczne* prze- 
'* milczanie rzeczy zasadniczych mu. 
siało się zemścić.

Dziś dopiero ^łudzenia prysły*. 
Ale czy na to czekać trzeba by­

ło aż tyle lat?
Nie !
Trzeba było ,,Kuriera Płockiego" 

w akcji raeionalnej poprzeć.
Pan Klemens Jędrzejewski wtedy 

tego nie uczynił i oto dopiero dziś 

rozpoczynaï walkę o przyszłość go­
spodarczą, „o dostojeń two miasta, 
które chce być wielkim, możnym“.

Trochę późno! Łudzenie się trwa­
ło zbyt długo.

„Możliwość zgodnej współpracy" st», 
ła. się wątpliwą dopiero obecnie dla 
p. Klemensa Jędrzejewskiego i dla­
tego donicro teraz domaga się :

— Nie kneblujcie nastych ust, nie 
miotajcie piorunów swego gniewu*'!

Dlaczego śmiało i wyraźcie nie 
postawił p. KI Jędrzejewsk sprawy 
zarsz wtedy, gdyśmy na to wska­
zywali.

Czy zbrakło mu argumentów, któ­
rymi dziś operuje? Nie, jeno metoda 
i taktyka grup, do których należy, 
nie pozwoliła mu przyznać się, że 
kroezy po niewłaściwej drodze, że 
inn: to wczas spostrzegli i dlatego, 
choć wiedział, że nic nie pomoże 
w Radzie — tkwił tam i łudził się lat 
parę.

Tak samo jak do lewicy i do pra­
wicy naszej Rady Miejskiej — głos 
ogółu będ«i® wołał:

^Zdajcię rachlinek z władztwa 
waszego, powiedźcie, pokażcie, eoicie, 
«robili, gdzie są rezultaty waszej 
pracy W.

Kłóciliście się tylko z lewicą, ale 
o pracy p< zytywnej tak samo jak 
i ona nie myśhcie wcale i z nią ra­
zem ponosić będziecie musieli kom 
sekwencje ! (—)
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Bawarski Mussolini.
P. Hittler, malarz plakatowy, jest 

obecnie na ustach wszystkich. Po 
zwycięstwie Mussoiiniego w Włoszech 
p. Hittler poczuł w sobie zdolności 
faszystowskie i założył główną kwa­
terę w Monachjum przy ul. Corneliu- 
sá. Jegtto właściwie lokal niemiec­
kich N. P. R ów, jednakże ani Hit- 
tler, ani jego gwardja z socjalizmem 

Inie mają nie wspólnego. Karność 
w lokalu jest wojskowa. Do gabine­
tu wodzu dopuszczają jedynie ludzi 
zaufanych i pewnych.

P. Hittler nie tylko organizuj® 
szeregi bojowe, ale i agituje.

Ideologja jego publicznych wy­
stępów jest następująca:

Trzeba oczyścić Niemcy od ży 
dów i obcokrajowców wszelkimi do- 
ouszczalnyml środkami. Trzeba zbu­
dować państwo na zasadzie czystego 
socjalizmu którego żydzi nigdy nie 
są w stanie zrozumieć. Trzeba uwol- 

Inić naród od żydowskc-materjalistycz- 
ne; choroby. Musimy zwalczać nie- 
tylko dzisiejszą niemiecką republikę, 
ale i wilhelraowską monarchię, gdyż 

j obie są jednakowo zażydzone. Żyd 
I jest zarazą i każdy naród, pragnący 

zachować swą czystość, musi się od 
nich uwolnić, gdyż iaaczej czaka go 
śmierć niechybna. Dlatego też nale­
ży wyrzucić z Niemiec wszystkich 
obcokrajowców, którzy przed r. 1914 
przy wędrowali do kraju. Jeżeli so­
cjaliści sechcą nam w’ realizowaniu 
tych ideałów przeszkodzić, wówczas 
rozwiniemy terror, jakiego świat jesz.- 
cze nie widział.

Gwardja Hittlera liczy obecnie 
około 5000 ludzi ; odbywa regular­
ne ćwiczoma wojskowe. Ilość ochot­
ników wzrasta ciągle.

Antysemityzm cieszy się w Niem­
czech wśród szerokich mas niezwy­
kłą popularnością. Ostatni pogrom 
żydów w Bytomiu [był tylko pier­

wszym grzmotem, który zapowiada 
wielką burzę. Dlatego też, o ile ma­
rzenia Hitlera o państwie „czysto 
socjalistycznym“ mogą się nie ziścić 
n:gdy, o týl® hasło „bij żydów“ ®naj 
dśie wialu z’.volenn’kówr we wszy­
stkich warstwach. Monarchiści wi®jé 
obiecują sobie po nowym Mussoli- 
n:m i dlatego rząd bawarski wobec 
występów Hittlera zachowuj® s:ę 
spokojnie.
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TELEGRAMY.
Wini smaw Psliliitli.

Pożyczka m. st. Warszawy.
WARSZAWA, da. 25.11 (Tel wł. 

„Kur. Pł.”) Rada Miejska w 2 czyta­
niu upoważniła Magistrat m. st. War­
szawy do zaciągnięcia 1 miliarda ma­
rek na pokrycie niedoborów miej­
skich.

Podział mandatów Bloku 
Chrzęść. Związku Jedności

Narodowej.
WARSZAWA, d. 25.11 (Tel. wł. 

„Kur. Pł;*) Wczoraj wieuzorem od­
było sio zebrsfnió Elhku Chrz. Zw. 
Jedn. Narodowej w celu podziału 
mandatów pomiędzy klubami Związ­
ku Lud -Nar., Obra. Dem. i grupy 

I prof. Dnbanowicsa.

Tajemnicze Narady.
WARSZAWA, d. 25.11 (Tel. N, 

„Kur. Pł.“) Jak wiadomo, p. Marjan 
Seyda, członek Zw. Lud.-N&r. przyj­
mowany był ostatnio parę razy przez 
Predeiita Ministrów p. Nowaka.

Przyjęcia te otoczone były ta­
jemnicą.

W kuluarach sejmowych krążyły 
z tego powodu pytania:

— Czy p. premjerowi Nowakowi 
czy też p. Sc-ydzie zależy na osłania­
niu tych narad tajemniczych?

Konferencja Prasowa 
z Min. Narutowiczem.
WARSZAWA 24.11 (Pst.). Woso- 

raj odbyła się konferencja prasowa 
z Min. Spraw Zagranicznych Naru­
towiczem.

P, Narutowicz objaśniał szczegó­
łowo przedstawicielom prasy położe­
nie zagraniczne Polski, które jest na- 
ogół zadawalniające.

Ujęcie defraudanta 
kasy chorych w Warszawie.

WARSZAWA, d. 25.11 (Tel. wł.) 
„Kurj. Pł.”) Policja ujęia defraudan­
ta 5.000.000 mk. z Kasy Chorych w 
Warszawie. Jest nim ursędnili kasy 
Tomasz Biernacki. Ujęto go pod 
Garwolinem.

Wystawa Drobiu, Gołębi 
i Królików.

WARSZAWA, dń. 25.11 (Tek wł. 
„Kur. Pł.”) Wczoraj w „Bagateli“ 
otwartą została pierwsza wszechpol­
ska wrystewa drobiu, gołębi i króli­
ków. Aktu otwarciu dokonał minis­
ter rolnictwa Raczyński wobec prsed- 
stawicieli rządu z p. Nowakiem na 
czele i wobec licznych przedstawi­
cieli ze sfer ziemiańskich oraz spo­
łecznych.
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Obřady grupy 
profesora Dubanowicza. 

WARSZAWA, d. 25.11 (Tel. wL 
„RArj. PL”) W Klub.e Nurodowo- 
Cnrzeáoíjaúskiego Stronnictwa Ludó- 
w«go odbyło ïiç wczoraj zebranie 
posłów tego stronnictwa. K iku pos­
łów miało oświadczyć o swym za­
marza przeniesienia się do Klubu 
Zw, Ludo'■w-Narodon®go.

Narady „Piasta”.
WARSZAWA, d. 25.11 (Tel. wł. 

„Kur. Pł-*) Pr«8z d»ień wczorajszy 
tcczyly sic w dalszym ciągu obrady 
Rady Naczelnej P. S. L. („Piast”). 
Uchwały mają zapaić dopiero w 
poniedziałek na obradach pełnego 
klubu

Przedstawiciele prasy u mini­
stra Spraw Zagranicznych.
WARSZAWA, d. 25.11 (Tel. wł. 

„Kur. Pł.*). Minister Spraw Zagrani­
cznych' p. Narutowicz przyjął wczo­
raj przedstawicieli prasy wobec któ­
rych orańwił szereg spraw z dziedzi­
ny polityki zagranicznej.

Uroczystości 
otwarcia Sejmu i Senatu.

.WARSZAWA, d. 25.11 (Tai wł. 
„Ku Pł.*) Program uroczystości sej­
mowych w dniach 27 i 28 b. m zo­
stał postanowiony i będzie ogłoszony 
w poniedziałek.

Tyrdezasowym pr«« wodni cząeym 
SanaW, do czaru obioru M&rszłka bę- 
dii® p. Bolesław limanowski (PPS.) 
najstarszy Senator.

(Przyp. Btd — Bolesław L;- i 
mano w ki urodził się w roku 1835 
ua. Kresach Wschodnich. „Nie­
nawiść do najaedu moakiawakiego 
wes**! z mlekiem matki, a patrząc . 
dzieckiem ua niedolę pańszczy­
źnianego ahłopa, stał się wrogiem 
niewoli ludu"'.

Po studiach w Dorpacie pria 
kradl się zagranicę, by w Paryżu 
kształcić się w polskiej szkole woj­
skowej, którj. misia przygotować 
powstań i ów.

W r. 1861 powiócił na Litwę, 
by prowadź é prace powstańcze. 
Niestety, po manifestacji narodo­
wej w kościele św. Stanisława, 
został uwięziony przez policję ro­
syjską i zesłany na północ Rorji— 
nad mórz® Biała. Na rozmyślaniach 
i pracy nad sobą i współwygnań- 
cami upłynęły długie lata wygna­
nia. Po uwolnieniu działał w zabo­
rze rosyjskim, w Galicji, prześlado­
wany schronił się zagranicę, na 

wolną ziemię szwajcarską. Ani na 
chwilę nie porzucał jednak służby 
Ojczyźnie. Jako pisarz odsłaniał 
przed narodem dawne dzieje, 
zwłaszcza historię demokracji pol­
skiej po rozbiorach . powstaniu 
1863 r. Budził gducha, ukazywał 
ce naród nasz przecierpiał. Ku na­
śladownictwu przedstawiał usiłowa­
nia najlepszych w narodzie, którzy 
od Kościuszki począwszy, chciel! : 
budować Polskę Wolną.

W czasie największych prześla- | 
dnwań wierzył niezłomnie w Znaar- ■ 
twychwstanie Polski i przyczyniał | 
się do Odrodzenia Ojczyzny przez 
szerzenie znajomości dziejów, uczuć 
patrjor.yzmu i sprawiedliwości. W 
87 roku życia jeszcze trzyma pióro 
w ręku, jeszcze poucza obywateli 
Niepodległej Rzeczypospol o chlub­
nej spuściźnie Ojców.

Pomimo że wyszedł z listy P. 
P. S. jednakże partyjnikieira nio 
jest.)

O uposażenie oficerów.
WARSZAWA, d. 25.11 (Tel. wł. 

„Kur. Pł.“) Mimsterjum Spraw Woj­
skowych wniosło do Sejmu projekt 
ustawy o zmianie w uposażeniu ofi­
cerów Wojsk Polskich.

O pobory urzędnicze.
WARSZAWKA, d. 25.11 (Tel. wł. ; 

„Kur. Pł.)” Cztery organizacje pra­
cowników państwowych, a miano­
wicie: Związku kolejowców, Związku 
kolejarzy, Związku maszynistów 
i Związku pracowników poczt, tele­
fonów i telegrafów złożyły Prezy­
dentowi Ministrów i Ministrowi Skar­
bu memorjal, domagający się 13-ej 
pensji w normi» płac listopadowych 
w formie zapomogi bezzwrotnej.

Międzyzwiązkowa komisja pra­
cowników państwowych w skład 
którei wchodzi 9 organizacji zbiera 
w chwili obecnej materjały, celom 
wystąpienia do rządu w sprawie po­
borów na grudzień.

Na niedzielę zapowiedziany jest 
wiec pracowników7 państwowych w 
wielkiej sali Muzeum Przemysłu 
i Rolnictwa.

Narodowa demokracja 
a żydzi.

WARSZAWA, d, 25.11 (Tel. wł. 
„“Kur. Pi.“) Drisieiszy „Kurjer Po­
ranny* pi«ze: Żywo komentowana 
jsst wiadomość, że odnośne czynni­
ki M. D. prowadzą rokowania z gru­
pami żydowskimi, usiłując wpłynąć 
na nie w kierunku pomocy dla 
prawicowego kandydata na prezy 
denta Rzeczyoospolitej,

Słychać, że mają powstać dwa 
kluby żydowskie w Sejmie: sjoni- 
styczny i ogólna-żydowski.

Senatorzy z listy Pań­
stwowej.

WARSZAWA, d. 25,11 (Tol. wł. 
.Kur. Pł.“) Wczoraj o godz. 9 i pół 
wieczorem zebrała się Państwowa 
Komisja Wyborcza pod | przewodnic­
twem generalnego komisarza wybor­
czego p, Brenewicza w celu ustale­
nia wyboru kandydatów do Senatu.

W rezultacie komisja przyjęła do 
opublikowania komunikat o rozdzia­
le kandydatów do Sbnatu z listy 
państwowej.

„Nędzarze państwowi”
WARSZAWA, d. 25.11 (Tel. wł. 

„Kur. Pł.”). Dzisiejsza „Gazeta Po­
ranna” zamieszcza artykuł gorący 
o smutnej doli urzędniczej p- t. „Nę­
dzarza Państwowi”.

Zamknięcie Bazaru na Placu 
3-ch Krzyży.

WARSZAWA, d. 25.11 (Tel. wł, 
„Kur. Pł.”) Magistrat ze względów 
zdrowotnych nakazał »amfrniąciiJ Ba.- 
zaru na Placu Trzech Krzyży.

Il-gi Zjazd Hodowców i Mi­
łośników Drobiu.

WARSZAWA, d. 25.11 (Tel. wł.) 
„Kur. Pł.u) W związku z otwarciem 
Wystawy Drobiu, Gołębi i Królików. 
Wczoraj o goda. 4-ej po poł. otwarty 
«ostał Il-gi sjAzd -Holowników i Mi­
łośników Drobiu.

Rocznica.
LWÓW, (Pat) W czwartą rocznicę 

oswobodzenia Lwowa odbyło się w ku- 
ścielo katedralnym uroczyste nabożeń­
stwo. W nabożeństwie wzięli udział 
przedstawiciele władz cywilnych, wci­
skowych, stowarzyszenia i korporacje 
ze sztandarami oraz młodzież szkół, 
która w tym dn u była zwolniona od 
nauki Po nabożeństwie ruszył pochód 
z orkiestrą wojskową na czeld pod 
szkole Świętej Magdaleny, gdzie odbyło 
się odsłonięcie krzyża pamiątkowego 
obronj Lwowa wmurowanego na gma­
chu szkały.

Stamtąd ruszył pochód pud poli­
technikę. W gmachu politechniki wmu­
rowano również krzyż pamiątkowy. Prse 
mawiał tam między innymi brygadjer 
Mączyński i rektor politechniki Fabień- 
ski. Po odśpiewaniu pieśni patriotycz­
nych pochód rozwiązał się. Wieczorem 
odbyło się uroczyste przedstawienie 
w teatrze miejskim.

Proses komunistów ve Lassie.
LWÓW 23.il '(Aj. Wsch.). W dru­

gim dniu procesu komunistów, po za­
kończeniu odczytania aktu oskarże­
nia, zabrał glos obrońca odkażonego 
Królikowskiego, adw. Duracz z War­
szawy i postawił w niosek, aby trybu­
nał uwolnił oskarżonego Królikow­
skiego z więzienia, ponieważ uhroni 
go nietykalność poselska i należy 
mu umożliwić wykonanie obowiązków 
posla.

Prokurator Gürtler powołując się 
na przepisy ustawowe sprzeciwi’ się 
wnioskowi, nadmieniając, że uwolnie­
nie może nastąpić ty ko na żądanie 
sejmu.

Trybunał po naradzie odrzucił wnio­
sek, poczym przystąpiono do przesłu­
chania oskarżonego, Stefana Króli­
kowskiego.

Otkarżony do winy się nie poczu­
wa. Na wstępie czyni zastrzeżenie, 
co de kompetencji sądu jako urzędu 
burżuuzyjnego. Królikowski zarzuca 
że sąd przystępuje do sądzenia na 
podstawie praw priwz Klasy posiada- 
dające Ustanowionych, przestarzałych 
przeciwdemokratycznv ch oraz na za­
sadzie ustaw wybitnie reakevjoych. 
Przewodniczący wzywa oskarżonego 
do nieodbiegania oe tematu. Króli­
kowski mimo to, przystępuj* do od­
czytywania referatu o komunizmie, 
lecz po kilku kwadransach czytania 
popadł w stan omdlenia, i zarządzo­
no z tego powodu przerwę. Po przer­
wie oskarżony mówił w dalsz^m’cią- 
gu o komunizmie, zaprzeczając mię­
dzy innymi, jakoby działalność partji 
wychodziła na korzyść obych mo­
carstw. Usiłuje również zaprzeczyć, 
że ruch komunistyczny jest szerzony 
w Polsce przez płatnych agitator* w.

Dalszy ciąg przesłuchania w piątek.

I ial® świata.
Konferencja Lozańska.
LOZANNA 24 II (Pat.—Havas). 

Ismctt Pasza konferował wczoraj z 
Worowskim, Worowskij zapewnił, że 
Rosja będzie na Konferencji popierać 
żądania Turcji, ale tylko wtedy, gdy 
otrzyma zepównienie, że Turcja nie 
będzie prowadzić polityki imperiali­
stycznej,

Ismeth Pasza zapewnił, że Turcja 
nie będzie uprawiać polityki imperia­
listycznej.

LOZANNA, d. 24.11. (Pat). Wo- 
rowskij złożył dziś w sekretariacie 
generalnym Konferencji pierwszą wi­
zytę celem omówienia technicznych 
spraw w kwestji udziału Rosji w Kon­
ferencji.

8

Mi wywiaíiwtv iMiw
I tZEîüW Itelitë w Pulsie Mil W 1863 1. 
(.Zapiski iazutczika wo wremia usmirenia mia- 
tieża w Polsze w 1863 godu“.—Petersburg— 

1868 goda )

Ttanaujł z rosyjskiego irysinalu Zygmunt Kurpiijiwski.
A kto plwał przy spotkaniu się z nimi na 

ulicy, popychał nas a nieraz znieważa! czynnie, 
dawał kocie koncerty, wybijał nam szyby w miesz­
kaniach i t. p. — odpowiadam polskiej damie.

O, to wszystko robi! motłoch, wszyscy sprze­
ciwialiśmy się temu i potępialiśmy tych niegodnych.

O, nie — nie klasa nizsza, lecz panowie 
i panie—sam byłem nieraz świadkiem—odpowie­
działem

Wszystko to ludzie mało wykształceni, przy­
dym podbechtywani przez nędzników. Człowiek 
porządny nigdy tego nie robił. Ja zawsze potę­
piałam podobne wybryki, zawsze mówiłam: prze­
stańcie robić te głupstwa, bo będzie źle, będzie­
cie żałować, lecz zapóźno Nie słuchali, 
ot teraz płaczą. To sam Pan Bóg ich karze. 
Ot, do jakiego nieszczęścia doszło. Lecz Bóg 
jest miłosierny: On karze lecz i przebacza. Po- 
■acy ockną się i car zlituje się nad nimi. Czegóż 
oni chcą‘< Czyż to me głupi naród? Nie mogą 
zrozumieć tego, że mogą być szczęśliwi tylko 
pod opieką rządu rosyjskiego, osobliwie pod 
władzą takiego cesarza, jak Aleksander Mikoła­
je wieź

VV iele jeszcze mówiła na ten temat, wresz­
cie zwróciła się w innym kierunka: mówiła o nie- 
pamiętaniu uraz przez rosjan, o ich dobroci. Po 

wiedziała: pomimo wszystkiego, co zrobili polacy. 
tosjanie zachowują się względem więźniów do 
ludzku. Wreszcie z płaczem dodała: Bóg zapła 
ci wam za to—a my będziemy wdzięczni.

Następnie, zwracając się bezpośrednio do 
mnie, zaczęła mówić, że wiele słyszała o mnie 
dobrego, że ja człowiek uczc'wy, dobry i grzecz­
nie traktujący aresztantów i zauważyła: rób pan 
tak, a Bóg nie zapomni o panu i komitet rów­
nież będzie wdzięczny. On polecił mi za pańską 
gorliwość dać panu to“, przyczym, wyjąwszy 
z kieszeni jakąś asygnatę, chciała mi ją dać. 
Lecz ja odmówiłem, dodając: Wielce wdzięczny 
jestem komitetowi, lecz pieniędzy nie wezmę, 
gdyż nic mi nie potrzeba—a wszystko potrzebne 
mam od cara i czynię wszystko tak, jak przysię­
gałem, zgodnie z wolą władz. Dlatego, niech 
pani będzie wdzięczna me mnie, lecz władzy“.

Oczywiście, lecz pan pracuje wiele a pensję 
otrzymuje niewielką.

Nie rozumiem, w jaki sposób pani wnios­
kować może o mojej pracy—ja tu jeszcze doby 
nawet nie spędziłem.

Człowieka odrazu poznać można po po- 
wierzchnowności.

Myślę sobie: z babą tą nie dam sobie rady: 
prawdopodobnie chce czegoś odemnie, inaczej 
nie byłaby taka rozmowna i pieniędzy by nie da­
wała. Nie napróżno to wszystko. Udam głupie­
go.. prostaczka; zobaczę, co z tego będzie: do­
brze byłoby wziąć ją na wędkę prawdopodobnie 
przyszła z jakimś poleceniem od komitetu. W każ- 
dymbądź razie trzeba się dowiedzieć, czego chce 
odemnie.

Wiadomo mi — zwróciłem się do polskiej 
pani—Ze obowiązkiem pani jest pomagać niesz­
częśliwym aresztantom, upadłym braciom; że pani 
w dobroci swej — myśli o nich — dlatego zawsze 
jestem rad; współpracować z panią, o ile tylko 
będę mógł.“

Otóż to, widać zaraz, że z pana dobry czło­
wiek, dzięki panu za to“. Przytym wzięła, mn:e 
za rękę i ze łzami w oczach uścisnęła ją-

No, no—myślę sobie, djabel baba; rcztkli- 
wiłaś się nie na próżno — i ty chcesz mnie rów­
nież wziąć na wędkę. Zobaczymy, kto kogo wy­
wiedzie w pole. Tyś nie głupia, lecz i człowiek 
widział nie jedno. Ja również nie z jednego 
pieca chleb jadłem. Nie po raz pierwszy rozma 
wiam z polkami. Dzięki Bogu dziesięć lat z po­
lakami żyję.

Bóg za to o panu nie. zapomni ciągnęła p. 
Bu-ska. On nakazał pomagać nieszczęśliwym. 
Jaka przyjemność rozmawiać z czÎGWiek'em, któ­
ry rozumie i współczuje ze wszystkim, co dobre. 
Ja zawsze byłam dobrego przekonania o rosja- 
nach. Przecież płynie w nas i nich jedna krew 
słowiańska, uświęcona przez chrystjanizm..

f długo jeszcze mówiła ta pani, zawsze ze 
łzą W oku; wreszcie, podając mi rękę, rzekła: 

I „W zupełności polegam na panu; pan mi zawsze 
: będzie pomagał w okazywaniu pomocy naszym 

braciom nieszczęsnym“
Myślę sobie: na jakie tory wkracza, co to 

będzie dalei
Widzi pan, ciągnęła ona, krewni XX, wczo­

raj aresztowanych, przysłali nn przezemnie nieco 
bielizny ' ubrania; muszę to oddać im iaicnajprę- 
dzej, tymbardziej, że słyszałam, iż są prawie bez 
bielizny, schwytani w lesie, gdzie nieszczęśliwi 
błąkali się kilka miesięcy, bez dachu nad głową 
i bez jedzenia, głodni i zmarznięc- Będę więc 
pana najuprzejmiej prosiła o dostarczenie im 
ubrania i bielizny. Niech pan przyjdzie jutro o g. 
10 ej do kancelarji; będę tam wówczas i oddam 
panu te rzeczy, a pan zechce łaskawie wręczyć 
je, komu potrzeba“.

(C. d. n.)
■■■■■■■•******
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Každý niech złoży cííare na dzwony katedralne!
Rcs;a zastrzega sobie zupełną 

swobodę n* wypadek zawarcia w Lo­
zannie układów”, których sowiety nie 
mogły by przy jąć.

Uzmłe nowegg Ullfa.
KALKUTA 22.XI (P^.-H»v#s). 

Naczelna władza duchowna mahome­
tan Indj' orzyjęhł bez zastrzeżeń de­
cyzję Angory, dotyczącą sułtana i 
wyboru nowego kalifa. Mahometanie 
indyjscy zarzucają rządowi angielskie­
mu chęć wzniecenia ducha niezgody 
w świecie muzułmańskim przez pro­
tegowanie b. sułtana.

Poważna sytuacja na Bli­
skim Wschodzie.

LONDYN. 24,11. (Pat). W *zasi9 , 
dyskusji w izbie oświadczył Lord tëray, , 
że oö'-ciia eytuacja na Bliskim Wschc 
dzip wskazuje na konsolidację bloku 
Turnckc Resyjiko-Niemïeckh ÿo i zapo­
wiada fe:.ę bardzo groźnie.

Aljanci muszą ufrzymtc jednolity 
front Mftleiy się spodziewać, że so- ! 
lidarność «Ijantów wytworzy w Eu-» . 
ropie poważną sytuację.

Turcja a blok bałkański.
PARYŻ, d. 24.11. (Pat) Więlkie 

wiażenie na turkach sprawiła wiado­
mość możliwości wznowienia bloku 
bałkańskiego. Oświadczają oni, że bę­
dą muaieli doprowadzić do innego 
bloku, jakp przeciwwagi. |

Sprawa Odszkodowań.
BERLIN d. 24.11 (Pat. — Wolff ). 

„Deutsche A 1J ge rn e i n e ® ty” 
donosi, fc« Brandbury otrzymał od 
rządu angielskiego polecenie po­
parcia żądań Francji wr kwestji od­
szkodowań

lovy kanclerz llemlee.
BERLIN, (Pat) Diisiai po południu 

odbyło się w kancelarji Rzaszy wspólne 
posiedzenie dawnego i nowego gabine­
tu. Podczas posiedzenia, dr. Wirth zdał 
«rząd nowemu kanclerzowi dr. Cuuo. 
Następ«ie odbyło się posiedzenie nowe­
go gabinetu.

Mowa D-ra Cuno.
BERLIN d. 24.11 (Pal. — Wolff.)- 

Nowy kanclerz Dr. Cuno wygłosił 
exposé w parlamencie niemieckim,

Ijbaełi miny.
LONDYN 22.11 (Pat.). W Bfrrin- 

gham w StanachZjednuezonvch wsku­
tek wybuchu miny 70 osób poniosło 
śmierć, CO zsś zostało ranayen.

0 prav« wjbweze kjblei.
PARYŻ 23,11 (Pat). Francuska 

Lig* spraw kobiety urządziła wczo­
raj, s okazji odrzucenia prawa wybór- ! 
esego kobiet, zgromadzenie protestu- Ï 
jące. na którym powsięto rezolucję, 
ouitiagaiącą się prawa współudziału 
w życiu politycznym.
v »••■•»wtfw wn ■vu*

Z wczorajszej giełdy 
wieczorowej.

WARSZAWA, d. 25.11 (Tel. wł. 
„Kur. PI.“) Na wczorißjgrej gitldzie 
wieczorowej4 płacono z* marki nie­
mieckie 2.45, 2.371/2; sa dolary 1&.950; 
lłs.000 nir.

Zemsta narzeczonej.
Oskarżyła narzeczonego, że sKradł joj 
3000 dolarów, których nigdy nie miała.

Prsed kilku tygodniami nrzybył* 
do Csęstoebowy z Brzeźnicy Starej 
niejakc Aniela Wąs, która usilnie prag­
nęła wyjść za mąi. W tym celu za* 
ręcsyła cię z Bolesławem Jackow­
skim, c zawodu rolnikiem, który po 
kilku dniaeh narzeczeńskiej sielanki, 
gdy się przekonał te narzeczona go 
zdradza, zerwał £ nią znajomość. 
Wówczas nawiedzona w nadziejach 
Aniala Wąs oskarżyła u prokuratora 

byłego narzeczonego, że lenie skradł 
jej 3û00 dolarów.

Dochodzenie śTedese wykazało jed­
nak, 4« wspomnianej sumy Wąsówna 
nigdy nie pogadała, a tyłka chwaliła 
się przed naizeczonym, że jest tak 
bogatą.

Gdy kłamstwo wyszło na jaw, na- 
rzeesemy natychmiast się rozmyślił, 
a Wąsówna, chcą« go do aiebie są­
downie nawrócić wpadła na wyrafi­
nowany pomysł fałszywego oskar­
żeni».

Wykonani* planu jednakie zawio- 
dlo i obecní? zamiast narzeczonego 
na iawit oskarżonych zasiędzie fał 
szywa oskarżycielka, która narazio 
znalazła gościnny przytułek w szpi­
talu prsy ul. Wieluńskiej. '

Kronika Płocka.
KlEnilt-J. KňLENDftRZYK.

S Niedziela. Piotra Rleks 
Im. sł. Lechosława

Poniedziałek. Walerjana b m.
LiSTGPft?. Im. sł. Tomira

BIULETYN
Państw. Zarządu rz. Wisły w Płocku 
o stanie wody na Wiśle i dopływach.

Stacja Data Stan 
wody

Przybyto lub 
ubyto ód dnia 
poprzedniego

Wisła.
Kraków 22.11 — 166 ubyło 14 era
Zawichost 24.11 + 159 ubyło 8 cm.
Płock 25.11 + 124 ubyło 4 cm.

San.
Przemyśl
Dunajec.

22.11 -168 ubyło 11 cm.

N. Sąci£ 22.11 + 117 ubyło 3 cm
Bug.

Wyszków 22.11 + 98 ubyło 2 cm.
Temperatura i 

rzeka czysta.
vody na Wiśłe-J-l1/,,

Przepowiednie Meteorologiczne 
według danych, tlały etycznych z lat ctiainich

Od I ûo 15 deszcze, od 15 do 18 pogoda 
względna, do koh.ca miesiąca dni pochmu­
rne, przymrozki i śnieg.

= Z Kat. Tow. Przyjaciół Młodzie 
źy i Dzieci dowiadujemy się, że kan­
celaria Tow. (Więzienna 14 ra. 22) 
przyjmuje wszelki« dary dla dzieci 
gdańskich i powracających z Japonii 
od 28 b. ra. do 1 grudnia w godzi­
nach od 4 do 5 po poł. codziwnnie.

= Zebranie udziałowców „Sklepu 
Żfllaznf gu“ odbędzie się jutro o g. 3 
po poł. w sali Stów, Rolniczego 
(Kościuszki 8).

Ze względu na ważność narad 
obecność wszystkich udziałowców aa 
tym zebraniu konieczna.

— 0 wznowienie działalności Gd 
działu Płockiego Zw Handlowców. 
Aez rozbite przy wyborach w akcji 
politycznej mieszczaństwo nasze 
otrząsa się powoli « apatji Î tym 
energiczniej staje do pracy społecz­
nej. W związku z tym ruchem twór­
czym na całym terytorjura Polski 
wydaja się nam rzeczą pożądaną 
wskrzeszenie założonego przed paru 
laty Oddziału Płockiego Związku 
Handlowców.

Potrzeby chwili obecnej, okres zi­
mowy, sprzyjający pracom organiza­
cyjnym powinny podziałać na szyb­
kie wskrzeszanie i dalszy normalny 
rozwój tego ze wszech miar poży­
tecznego Towarzystwa.

= Sprostowanie. We wczoraj­
szym numerze rKuriera Pł “ padliśmy 
ofiarą nieporozumienia. Pisząc o kra­
dzieży węgla w elektrowni pp. Gór­
nickich dowiedzieliśmy się, że kra­
dzieży tej dokonali niektórzy praco­
wnicy elektrowni.

Róż okazało się to niedokład­
nym gdyż kradzieży tej dokonali 
nie pracownicy elektrowni, a popro- 
stu osoby przez nas wymienione, 
które tylko przygodnie pracowały 

przy wyładowywaniu węgla i na 
statku, co niniejszym prostujemy.

« Wymiana paczek pcczt&wych. 
Ogłoszono rozporządzenie ministra poczt 

‘i telegrafów w sprawie zaprowadzenia 
wzajemnej wymiany paczek pocztowych 
między Polską a krajami: Estonią, Ka­
nadą, Palestyną, Wielką Brytanją, oraz 
Irlandją.

Od duia 1 listopada r. b. wprowa­
dzono wzajemną wymianę paczek pocz­
towych między Polską a krajami: Eston- 
ją, Kanadą, Palestyną, Wielką Brytanją 
i Irlandją. W obrocie wzajemnym do- 
puszczone zostają paczki bez podanej 
wartości. Narazie uie są dopuszczone 
paczki ochronne pospieszne i pilne, 
paczki za pobraniem i bez pobrania 
opłat celnych i pocztowych. Waga pa­
czek do Estonji nia może przekraczać 
10 klg., waga zaś paczek do Kanady 
Palestyny, Wielkiej Brytanfj i Irl.andji 
nie może przekraczać 5 klg. Lo każdej 
paczki do Estonji i Palestyny musi być 
dołączany adres pomocniczy i dwie de­
klaracje celne, do każdej zaś paezki do 
Kanady. Wielkiej Brytanji i Irlandji 
musi być dołączany adres pomocniczy 
i jedna deklaracja celna, Paczki muszą 
być opłacane zgóry pizy nadaniu. Opła­
ty wynoszą:

1) do Estonji za paczki do 1 klg.
1 fr. 65 cent., ponad 5 do 10 klg 3 fr. 
85 cent;

2) do Kanady za paczki do 1 klg.
2 fr. 50 cent., ponad 1 do 3 klg. 4 fr. 
70 cent ; ponad 3 do o klg. 6 fr. 35 
centymów;

3) do Palestyny: ai strefa zajordań- 
ska: za paczki do 1 klg. 4 fr. 85 cent, 
ponad 1 do 5 klg. za paczki do 1 klg. 
4 fr. 35 cent, ponad 1 do 5 klg. 2 fr. 
75 cent.

4) do Wielkiej Brytsnji Irlandji: 
za paezki do 1 klg. 2 fr. 55 centymów; 
ponad 1 do 5 klg. 2 fr. 75 cent.

W razie ubytku, uszkodzenia lub 
zaginięcia paczki do Estonji, Wielkiej 
Brytauji i Irlandji. wypłaca się odszko­
dowanie według zasad art. 16 konwen 
cji madryckiej, za paczki zaś do Kana 
dy i Palestyny zarząd polski nie przyj 
muje odpowiedzialności.

Opłaty we frankach i centymach po­
biera się w markach polskich lub w 
markach niemieckich według każdocześ- 
nie obowiązującego ekwiwalentu.

— 0 światło w klatkach schodo­
wych. Vv bardzo wielu domach, wła­
ściciele, względnie dozorcy domów, 
nie przestrzegają przepisu, nakazują 
cago oświetlać bramy i klatki ccho- 
dowę. Nieprzestrzeganie tego prze­
pisu w wysokim stopniu utrudnia 
orientowanie się w takim domu nie- 
tylko obcym, policji, »1» nawet miesz­
kańcom tych domów. Policja upoważ­
niona jest do spisywaoi*, za niesto­
sowanie się do tego przepisu, proto­
kołów, w następstwie czego ściągnie 
to na właścicieli domów odpowied­
ni e kary\

Wydatki, jakie gospodarz ponie­
sie z oświetlenia bramy i klatki 
schodowej, ma prawo w myśl usta­
wy o ochronie iotatorów rozłożyć 
na lokatorów.

= Kradzież z włamaniem. Nocy 
dzisiejszej z kasy olejarni przy ulicy 
Szerokiej N« 53 skradziono 200,000 
mr. Złodzieje dobrali się do kasy 
wyłamawszy poprzednio kraty z okna.

= Zakłócenie spokoju publicznego. 
Pan Stefan Gawlis w stanie dość 
wesołym wczoraj wieczorem odvzie- 
dził mieszkanie znajomej swej p. 
Chęcińskiej (Królewiecka, 9), gdzie 
mile czas przepędził.

Wkrótce do towarzystwa przybył 
i 18 letni Jan Chęciński, którego Ga­
wlik choiał namówić do uraczenia 
się wódką.

Chęciński jednak jest skautem, 
więc oparł Się zaprosmom i wssczęł 
alarra, gdy1 Gawlik nieustępował 
i pragnął mu siłą wlać wódkę do 
gardła.

Wkrótce przybyła policja, która 
przy pomocy kilkunastu osób spro­
wadziła awanturującego się osobnika 
do komisarjatu.

Dr. E. Marczewski
b. lekarz szpitala św. Łazana. Choroby 
skórne, weneryczne i płciowe. Od 9—11 

od 4 — 7. Panie od 12 — 1. Warszawa, 
Chmielna Jis 26 m. 2, telefon Nb 122-87.

Z Warszawy.
(:) Rada Ministrów, n* posiedze­

niu w dniu î3 b. m., uchwaliła wnio­
sek p. ministr* spraw wewnętrznych 
o rozszerzeniu granic miasta Kłobuc­
ka; wniosek p. min. spraw wew.ię. 
trsnych o zezwoleniu gminie miasta 
Lwowa na zaciągnięci» pożyczki* 
wniosek p. ministra skarbu o dodat­
kowy kredyt na utrzymanie etapów 
dla reemigrantów n Niemiec; prajękt 
ustawy w przedmiocie udzielania 
gwai&ncji skarbu państwa za ulgowe 
pożyczki dh reemigrującyoh z Nie* 
miea drobnych przemysłowców, kup­
ców i rzemieślników; projekt dodatku 
do projektu noweli o współdziehiiach; 
wniosek p. ministra skarbu w spra­
wi« ujednostajnieni* opodatkowania 
kwasu octowego; projekt ustawy 
śląskiej w przedmiccns zmiany usta­
wy niemieckiej, dotycząc*] zarządu 
lasów, należących do gmin i zakła­
dów publicznych.

Z Po'iski i o Polsce
X Okradzenia kościoła. W Żyrar­

dowie, w nocy z dnia 14 na 15 bm. 
niewykryci złoczyńcy, przy pomocy pod­
robionego klucza otworzyli drzwi w za- 
krystji, prowadzące do kościela, wyr­
wali drzwiczki od tabernakulum, gdzie 
przechowuje się przenajświętszy Sakra­
ment i zrabowali puszkę, kielich mszal­
ny oraz naczynia służące do olejów św. 
Komunikanty wysypali na ołtarzu.

Straty obliczają na kilka miljonów 
marek.

Charakterystyczne to, że w kościół­
ku wspomnianym już po raz drugi do­
konano kradzieży. Ostatnio kradzież 
była dokonana przed trzema miesiąca­
mi w przeddzień przyjazdu na wizy­
tację kościoła J. E. kard. Rakowskiego.

X Przedłużenie czasu pracy w war­
sztatach kniejowych. W Dneaniku 
Ustaw Państwa ukazało się rozporzą­
dzenie Rady ministrów z dn. 30.X b. 
r. w sprawie przedłużeni* czasu pra­
cy w warsztatach polskich kolei pań­
stwowych. Par. I z«zwai* na pr«e- 
dłużenie ez&su pracy do 3 godzi« na 
dobę przy naprawie tabirów. Par. II 
pezwala poszczególnym dyrekcjom 
wnosić podania po myśl; par. I o ile 
tego zajdzie konieczna potrzeba. Roz­
porządzenie to wchodzi w życie z dn, 
ogłoszenia i obowiązuje na 3 mieś.

X Polacy w Ameryce. Trzydzie­
sty siódmy siłjm Zjednoczenia pol­
skiego rzymsko-katolickiego w Ame­
ryce, zakończony właśnie w Fila- 
deltji, uchwalił, aby podjąć atarania 
u Ojca św.: po 1) o nominowanie 
biskupów wyłącznie polskiego pocho­
dzenia; 2) przeprowadzić plan iwą, 
akcję w tym celu; 3) zaprosić inne 
organizacje do współpracy; 4) zebrać 
podpisv w parafiach polskich; 5) po­
rozumieć sę a delegatem apostol­
skim w Waszyngtonie; 6) użyć fun­
duszów organizacji na przeprowadze­
nie tej akcji; 7) wysłać adres do Oj­
ca św. sa pośrednictwem spec alnej 
delegacji.

Rezolucja zaznacza pozatym, ie 
Zjednoczenie nie podejmuje walki 
z hierarchią kościoła amerykańskie­
go, 1 ecz chce, bv Ojciec św. wie­
dział o rzeczywistym stanie rzeczy 
i uwzględnił słuszne żądania pola­
ków w Ameryce, gd^ ż lud polski 
katolicki jest zanieobywaoy i przy­
ciągany pr»ez różne sekty na swoją 
stronę.

Jak da’ej donoszą, w życiu osad­
nictwa polskiego w Ameryce nastą­
pił zwrot zasadniczy. Mianowicie oby­
watele Stanów Zjednoczonych pocho­
dzenia polskiego postanowili zjedno­
czyć się dl* wspólnej solidarnej akcji 
na gruncie Ameryki. Skutki tegc za-
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mia r u są już widoczne: amerykań­
skie part)« pobtyczns ubiegają się 
» poparcie polaków amerykańskich, 
uważając ich za ważny odłam apołe- 
weńatwa krajowego, który dotych­
czas lekbfcważeno prsy każdej spo­
sobności. Zjednoczenie polskie stanę­
ło na stanowisku, że rozdrabnianie się 
na partjcpol&ków amerykańskich jest 
zgubne dia ich inter®sów. Nie «fbra- 
nia jednak sympatyzować z partjami 
lub ich przywódcami w Polsce.

X Wielki proces komunistyczny we 
Lwowie. Ledwo skoiiezył się duży pro- 
«es Fed&ka, a już za kilka dni, bo 
w środę 22 bm. rozpocenie się nowa, 
co najmniej cztery tygodnie trwająca 
rozprawa przeciw propagatorom bolsze­
wickich idei, schwytanym 30 paździer­
nika ubiegłego roku w sali budynku 
kapituły św^tojurskiej na gorącym 
uczynku. W chwili obrad krajowej 
konferencji partji komunistycznej wscho­
dniej Małopoleki, wpadła policja i wszyst­
kich nezestników wraz z bardzo cieka­
wymi referatami, pretokułem obrad i re­
zolucjami, przetransportowała z wielką 
paradą do więzienia „Brygidek”.

Niewątpliwą jest rzeczą, że najwy­
bitniejsi członkowie partji komunistycz­
nej byli na żołdzie i usługach sowiec­
kiej Rosji i Ukrainy i dążyli na tere­
nie naszym do wysoce niebezpiecznych 
dla Państwa polskiego zbrodniczych 
dsialań, starając się wciągnąć do swej 
roboty nietylko akademicką młodzież 
ukraińską, robotników, ale nawet chłop 
siwo ukraińskie we wschodniej Mało- 
polsee.

Na ławie oŚKarżooyeh zasiądzie 38 
osób, w tym kilka kobiet. Są to prze­
ważnie osobniki narodowości ukraińskiej 
wyznania rzymsko-katol., bezwyznanio­
wi i żydzi. Wśród oskarżony cłj jest 
energiczny działacz komunistyczny Kró­
likowski, który, jak wiadomo, został 
wybrany w Warszawie posłem do Sejmu, 
jest i lekarka dr. Grosserowa, działają­
ca pod nazwiskiem Olgi Lewickiej, jest 

i Ciechowski, indywiduum krwawe, któ­
re było na służbie bolszewickiej, zajmu­
ją« wybitne stanowiska, mające dużo 
©fiar na sumieniu itd.

X Areiztowanie dyrektora banku 
W Krakowie. W Krakowie aresztowa­
no dyrektora polskiego banku han- 
dlowo-przemyalowego, Wandala. Obec­
nie zawieszono w urzędowaniu dru­
giego dyrektora tego banku p. Szpo­
na. Podług „Naprzodu“ aresztowany 
dyrektor banku Wandzel odgrywał 
w Ameryce wielką rolę krzewiciela 
oświaty wśród niższy eh sfer tamtej­
szej Polonjj. Założył on tam szkołę 
dla analfabetów i m.anował s>ę pre­
zydentem tej szkoły z tytułem „Pre­
zydent Kollegium invenium polono- 
rum w Filadelfji”. W ten sposób 
zjednawszy sobie zaufanie robotników, 
otrzymał także od nich pewne kapi­
tały na założenie banku. Podobno 
rada nadzorcza polskiego banku han­
dlowo przemysłowego ma zaíokwe- 
strować 200 milionów mkp, złożonych 
przez dyr. Wandzia w kasie tego 
banku.

' V. sprawie t«j donosi warszawski 
„Przegląd wieczorny”: dyrektor tejo 
banku, przybyły z Ameryki, krako­
wianin, niejaki Wandzel. wynajął od 
ks. biskupa krakowskiego część ub: 
kacji w pałacu za 5 miijonów marek 
i założył tam bank, który zwłaszcza 
dzięki budzącemu takie zaufali® po- 
mteszeseniu, cieszył się licanę, klipu- 
t.elą, Bank został sfinanaow&ny przez 
żydów a noerv kańskich, którzy «łoży­
li na niego 150 000 dolarów i wysła­
li z nimi Wandzia do Krakowa.

W roku 1921 przybył Wand«®! z 
Ameryki i a&czął sprzedawać dolary. 
Twierdzi, że sprzedawał je po 830 mk. 
Œ ak zbył 120.000 mk. i złożył z te­
go IOO miljonów marek polskich ja­
ko kapitał zakładowy banku.

Aie równocześnie kupował na włas­
ny rachunek dolary, funty i franki, 
wkrótce kupił sobie dobra Zakliczyn

i urządził w nim wspaniałą rezyden­
cję. Podczas okresu wyborczego był 
jednym z głównych filarów agitacji 
Chrześcijańskiej Jedności Narodowej.

Szkeda, jaką ponosrą akcjonarju- 
sze banku, wynosi setki miljonów.

X Otwirsie »eminarjum 00. J*zu- 
itów w Kaliszu. W niedzielę dnia j& 
b. m. dokonał NąiprzewieJnbnieiszy ks 
Biskup Zdzitowiecki, Raster» djeeezji 
Kujawsko Kaliskiej, uroczystości poś­
więcenia i otwarcia zakonnego Semi 
narjura duchownego, czyli nowicjatu 
OO. Jezuitów w Kaliszu.

Uroczystość tę uświetnili swą o 
bacnością i udziałem najwyżsi nasi 
Dojstojnicy kościelni i świeccy, a 
mianowicie:

flminancja ks. Kaidynał-Prymas ÏÏ. 
Daibor, Eminencja Kardynał A. Ko­
kowski, £ksc. ks. Nuncjusz Arcybi­
skup Luuri, ^Ekscelencja ks. Biskup 
łódzki W. Tym(enieck; i >ksc«deneja 
kr Biskup W. Krynicki, oraz szereg 
przedstawic.oli naszych Władz rządo­
wych z p. Ministrem spraw wswn. 
Kamińsk im 1 p. M mistrem Wyznań 
Religijnych i Oświecenia, Publiczne­
go Kuneanieckim na czele.

X Pedwyżka podatku dochodowego 
i gruntowego. Ponieważ odnośny wnio­
sek w sprawie oscatmei proponowa­
nej podwyżki obu powyższych podat­
ków nia został z powodu gorąazki 
przedwyborczej uchwalony przez sejm 
poprzedni, mm. skarbu słoży w po­
czątku grudma, na jednej z najbliż 
szych lesti nowego sejmu wniosek no­
wej 40-krotnej podwyżki i będzie żą­
dał natychmiastowego jej uchwalenia 

[ tak, żeby już od 1 stycznia 1923 r., 
1 mogła być wprowadzona w czyn; rów- 
■ noczośn e min. skarbu zzżąda uchwa- 
1 lenia pozwolenia na ściągnięcie fc po­

wodu powyższej zwłoki nie pobranych 
podatków za II półrocza r. b. rówuiuż 
według taj samej 40 krotnoj normy. 
Wniosek powyższy umotywowany jekt 
spadkiem waluty.

Wobec spadku mark’ polskiej zo­
staną odpowiednią do tego przesunię­
ty stawki podatku dochodowego. eraz 
podwyższone minimum egzystencji, 
wolne od podatku.

l umkim świata.
± Ulic« z gumy i »zkk. W L«a- 

dynie brukaj« się obecnia ulice—ramą. 
Bruk ten ma posiada« wszystkie jaeżli- 
we zalety, zwłaszcza zaś t«, ża nie po­
woduje hałasu, a trwa dwa razy dla- 
żej, niż bruk drewniany Prób«wan« 
do podohnsgo «eiu zuiytkowa« takt« 
żelaza, korek czkł«. Zwłaszcza w« 
Franoji używa się da budowy dr«x 
szkła chropowatego, • wielkiej edper- 
noici na wstrząśniania, przytym e«śt 
tanie;«.

± Kanał Men — Dunaj. „Etlari“ 
pisnę; „Otwarcie kanału M<jn—Dumaj 
będ si« wvpadkiana europejskim, «hec 
dziś n?a można ustalić daty jego u- 
kończema. Otworzy on handlowi nie­
mieckiemu wielką drogę ku Wscho­
dowi. Będzin to, że się r.ak wyważę, 
kręgosłup „MiUeleuropy**, w’ążącv 
kraje bałkański® z krajami dawnej 
Austrji i z Niemcami... Dowodzi to 
raz jeszcze niezwykłej żywotności 
naszych sąsiadów.’?

KOMCIN1KHT.
PRZYPOMNIENIE.

Przypominamy, ż» dziś t, j. w Sobotę 
W lokr.lu Związków Zawodowych, 
(Królewiecka 23), odbędzie się Zaba­
wa Tanocanu, urządzona przez Zwią­
zek Drukarzy i Pokr. Zaw.

Bufet na miejs* u obficie zaopa­
trzony.— Do tańców przygrywać bę­
dzie orkiestra smyczkowa. — Sala 
ogrzana.— Początek o g. 9-ej wręcz

CanflDIAM PHCÎFIC ŻEGLUGA MORSKA
Najkrótsza droga z Warszawy do fimeryki.

Szybkie, .‘duże okręty, dobra i obfita żywność, obszerne pomieszczenia, najnowsze urządzenia, 
jak: telegn f bez drntu, sygnalizacja okrętowa i t. d. Policy i Rosyjscy pasażerowie, którzy chcą 
jecha. do Ameryki, powinni natychmiast przestać swoje a?fidavi?y listem poleconym do jednego 
z naszych niżej wymienionych biur, jak również załączyć karteczkę z podaniem swego dokładnego 
-dresu, oraz adresu Starostwa, gdz’e pasażer podat lub podać zamierza podanie o paszport za­
graniczny Affidavit ten przećiemy Urzędowi Emigracyjnemu, który skomunikuje się ze Starostwem 
w celu wydania paszportu zagranicznego. Formularze do próśb do Konsula Amerykańskiego, jak 
również dokładnych informacji udzielają bezpłatnie nasze biura. PASAŻEROWIE do KAHÄÖY, któ­
rzy mogą dowieść, że rchikaini i będą pracowali w. Kanad? e na roli, żeńska służba domowa 
jeże,! może dowieść, że ma zajęcie w Kanadzie, żony dzieci do lat 18. które jadą do mężów 
1 ojcow, rodzice w wieku ponad 65 lat, mogą jechać do Kanady bez okazywania pieniędzy przÿ 

wylądowaniu. Wszystkich niezbędnych informacji udzielają nasze biura: “ /
Warszawa, u’ Marszałkowska 117, Tal. 231-46. Adres ieí. GACANPAC WARSZAWA.
LWÓW, ul. Gródecka 93 BIAŁYSTOK, Sienkiewicza 5, WILNO, ul. Wielka 62, KRAKÓW, ul. Radzi- 

wilłowska 29, BRZEŚĆ nad BUGIEM, ui. Sb ckiewicza 29.

[ANÂOIA
Ordyn. od 3—5 w chorobach wewnętrznych 

Więzienna 21.

■ 
■
■

Doświadczona 
SKLEPOWA 
uczciwa i obzuiajmiona z ra­

chunkowością 

poszukiwana zaraz
- Stała praca dla obrotnej 

i ruchliwej sprzedawczyni.
Wiadomość

w Hdm, „Kurj. Płock.” 
--------------- ;—-_______  s

Karabinek Bufalio Lebe) i fio- 
wer, kal. 6 i 8 mm. Sprze­

dam Wiadom w Adm. .Kur Pł,“

Można wynajmować osiolfi 
płacąc od puda towaru 

lub na godziny, wiadomość 
Kolegjalna 24 parter

potrzebna na wyjazd od. za- 
* ras inteligentna panienka, 
obzuajmiona z gospodarstirern 
domowym oraz nadająca się 
do wychowania sieścmłetaiego 
dziecka. Wiadomość w Admi

r

1

SEAA PRENUMERATY :

$>
i výdaje egzemplarze tego nowego, największego 
tygodnika ilustrowanego od 1-ego numeru. Cena 

pojedynczego numeru 300 mk.
Prenumerata z zastrzeżeniem zmian w razie pod­
wyżki kosztów wydawn. wynosi kwart. 2600 mk. 
Wspaniałe ..lustracje! — Wyborne artykuły! 
7" Interesujące powieści! —...
Humor i satyra! -7^ Konkursy i premje!

miiĚfflii io: Hiomiir
PRZYJMUJE PRZEDPŁATĘ NA

lllustrocie Polsku"

—I —— - ------- -
IMMM 

chorobach płucnych ■ 
zalecają powagi lekarkie 

„KLJI5 ÎÜÎOÎOIH 0E“ 
sprzedają apteki i składy. 
Przyjmuje się za poradą lekarza.

Olejarnia
z kompkt.oym uesądzeniem 

do sprzedania.
B. NEÜMAN, SIERPC

Nowy Rynek M 7.
— -

Prsnumsrujcie

„Kurjer Płocki“

VWVVVVVVVVV
Rutynowany
BUCHALTER

poszukiwany
na trzy godziny pracy po­

południ o w ej. W i ad om ość
w fi dm. „Kurj. Płock-“
VVVVVVVVVVV

Ogłoszenia drobna. ®U;
«vcjmilUHWsaai

IZasjarka z kaucją lub solid- 
< k- nymi referencjami potrzebna 
zaraz na stałe. Oferty składać 
należy do Adm. „Kur. Pł.”

nistracji „Kur i sra Płockiego.“

Salon do prowadzenia kon­
cesjonowanej „Szkoły Tań­

ców” poszukiwany zaraz. Ofer­
ty „S&Ioe“ — Redakcja.

V’flUDiono tymczasowa zaświad- 
czenie demobilisacyjne wy 

dane na imię Szczepana Wiś­
niewskiego ze wsi Rydzewo, 
gm. Borkowo, pow. Sierpski.

'Tgubiono paszport i patent, 
wwdany na imię Lewek 

Bergman, zamieszkały w Sierp­
cu, ul. Warszawska Nu 36.

AĄAAA.flAAAAA
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„KURJlR PŁOCKI CENA OÜLGSZEfU
Płocku miesięcznie mk. 2000.- Z odnoszeniem do domu 

mie«ię< znie 220‘inik. — Na prowincji 2400 mk.
Zagranicą miesięcznie 4500 marek.

ukazuje się codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt 
—————— z datą na dziwń następny. — ‘

Rękopisów redakcja nie zwraca
£a rubrykę „nadesłane" redakcja nie bierae odpowiedzialności.
JIdras Redakcji i Administracji: Płock, ul. Kolegjalna" iè 8.

ftclro* dla depesz Płock — „Kurier". Ni Telefonu 125.

Za Wiersz nonparelu jednotomowy na i. il, III str. mk. 350. 
Nekrologi za jeden wiersz nonpareiu . . 200-
Zwyczajne ogi, za jeden wiersz nonpareiu na IV str- 150 
Ogłoszenia drobne po mk. 101 za każdy tfyraz tłustym 
sśjtuiderM podwójnie. Naimniejsze ogłoszenie r*a rek 7 i* 

Oroszenia zagraniczne o 100 procent drożej.
Kcida nowz podwyżka taryfy ODOWiązuje wszystkie jui zlecone ogłoś», 

nia od dnia zmiany cen bez uprzedniego jawiadomir.ma.

łhi®er pojedynczy w Fl&ck* tamują 80 mar«K.
Konto w P. K. O. -■ 50990.

Redaktor i Wydawca: L. BOflttki.
Kierownik literacki: Koflifoaty Bolesh-HoiMiński. BttóHo v Ortóaraí .KMi®ra NosMlegr t n9mra”


